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W  S M p p i E L p  D n i a  2 1 . S i e r p n i a  1803.

Z  Wiednia d. 13. Sierpnia. m ocarftwam i z a p e w n ie : zatem  ogłaszam y tak

J .C , K  M . r a c z y ł pensyonowanego ma- w  tym  w z g lę d z ie , iako i dla usunięcia w  te y  

iora F ry d ery k a  M um the, przez w ygląd na ie- m ierze w szelk iego nieporozum ienia, nalłępu- 

go w iele letnią w o y sk u w ą  służb ę , Clo gorlno- iące rozp orząd zen ie, fuńduiące fię czę śu ą  na 

f ści śiacbectwa zcałem  iego potom flwem  nay- m ocy traktatów zE u rop eysk iein i m ocarltw a- 

ła s k a w ie y  w yn ieść. m i, częścią  też na praw ie n arodow , i to za -

J. C . K . M . p o fian ow iw szy n a y śtiś le y -  chow ac w szy lłk im  urzędom  c y w iln y m  i w o y -  

Azą w  te yra źn iey sze y  w o yn ie  zachow ać neu- 1 skow em  , iako teź poddanym p rzez  c a ły  ciąg 

tr a ln o ic , w y d a ł obszerną infirukcyą w  2 I&&  n in ieyszey  roorskiey w o y n y za le c a m y , ( W s z y -  

tykufach  do swoich-poddany ch , aby w ied zieli fikie praw ie artykm ły tcs ó rozpor&ąKiz., A*, ty -  

ia k  fię iriaią ftosownie do Jego N a y rw y ż s z e y  c z ą .f ię  ż e g lu g ih a n d iU  morskiego i p o rto w  w  

w o l i  zachowań. W f ię p  do te y  inrtrukcyi iefl całe^ M onarchii.)

n aftę p u ią cy : D.. 10 t. m. p r z y b y ł  tu z  R u d y A r c y

“ M y  Franciszek Wtóry ■£?". & c. Po- X ż ę  Jmc P a h ty n .

Ih n o w iw s z y  w  te ra żm eyszey  w o y n ie  m ięd zy  C . K . akademiia w y z w o lo n y c h  nauk od- 

! F ran cyą  1 W .  Brytaniią w y b u c h łe y , zacho- b y ła  d. o t. m. pow szechne zg ro m a d zerie , na 

, w a c  n ayścisleyszą  neutralność, i na m ocy te- - k tórym  p rzy ję ła  iednomyślnie za  hon orow ych 

go poftanow ienia, w s z y ftk ie  m ięd zy  Nami i członków  barona Carnea - Steffaneo, m ęża po- 

ten.i woiuiąceun mocarftwami zachodzące spo- siadającego obszerne w iad o m o ści, i C . K . kon- 

k c y n e  i p rzy iacielsk ie  ftosunki , nieprzerw a- sy liarza  W ' hllebena; za  czyn n ych  zaś Pichlera, 

nie u trzy m ać; a że dla uniknienia w szelk ich  w  sztych arza  w iedeńskiego, i A n d ou in , s z iy -  
te y  m ierze zd ro żn ości, n ależy  ziedn ey ftrony, charza paryskiego, 

a b y  taż neutralność od w szyftk ich  naszych ' Z  Berlina d. 6 .- Sierpnia. 
poddanych , a szczegóin iey  żeglugą \ i handlem1 Z e sz łeg o  czw artku akademiia królew ska 

fię b aw ią cy ch , ile od nich zaw isło-, także za- n au k , odpraw iła1 publiczne posiedzen ie, z  po­

chowana b y ła ;  z  drngiey zaś , a b y  praw a na- wodu- urodzin N« Pana. Pan dyrektor M erian, 

szych  neutralnych brzegrtw i portow u trzy -  żagaił Uf mową- Stosowną do okoliczności i 

m ac, iakg też neutralność handlu z  wołujące mi- d o n lg sł: iż  nowem i członkam i obrani i od N .
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Pana potwierdzonemu z o fla li: Pan K arden  do 

k la fiy  f iz y c z n e y , P . A n cillon  do filozoficz- 

* e y ,  P . Spalding do filologiczn ey. O g ło sił 

potem , że klafla  fizy czn a  w y z n a c z y ła  pre- 

mium 50 czerw . z ł. autorow i pisma: ”  O  dzia­

łaniu m ateryi e lektryczn ey  na ciałach fermen­

tujących „  przesłanego z  d e w izą : Inm agnis  
£? voluisse sał est. Po oderwaniu pieczątki 

p o kazało  f i ę , że autorem tego pisma b y ł  P . 

"W red e, profefior w  Berlinie. —  P. Gerhard 

c z y ta ł potem pochw ałę zm arłego mini dra fta- 

nu Barona H e in itz , Pan Erman niektóre cie­

k a w e s z c z e g ó ły  ży cia  X ię źn ic zk i B arbary 

B ran den b urgskiey, córki Elektora Jana A lch i- 

m id y ,  zaślubioney m argr. Manruańskiemu; 

Pan Nicolai pochw ałę profeflbra E n g e l, a Pan 

F ischer za k o ń c zy ł posiedzenie czytaniem  pi­

sma. “  O  sposobie uczenia P ed alo zzego  w  

S z w a y c a r y i.

N a  teyże s e i ly i ,  t r z y  nadępuiące za g a ­

dnienia do rozw iązan ia  og łoszon o, i l  C z y l i  

praw idło  M a rio tta , ied pow szechnym  dla 

w s z y d k ic h  e la d yrjf y „ h  (  sp ręży  d y c h )  p ły ­

nów  i c z y li  fię .tylko do pow ietrza atm osfe­

ryczn ego  dosu ie?  2 ) Jaki to ied  gatu n ek , gu- 

biącey częd o  b yd ło  rogate c h o r o b y , z w a n e y  

zapalenie śledzion. Skąd ona p o ch o d zi, iak 

ią poznaw ać i le c z y ć ?  3 )  D okład n ie okre­

ślić w łasność rozbioru (  A n alisis ) i sposobu 

rozbiorow ego w  filozofii: roztrząsnąć o ra z ,

c z y li  fię znayduią sp osob y ułatw iaiące ro z­

biór i gruntujące lię  na n iew zruszon ych  zasa­
dach.

Z  B r a x e lli d. 4. Sierpnia.
P . B o ffe t , k tó ry  od elektora HefTeńskie- 

go  miał szczeg ó ln iey sze  zlecenia do pierw sze­

go  konsula , p o zo d ał fię tu ieszcze  po iego w y -  

ieźd zie ; lecz g d y  n a d z w y c z a y n y  goniec p r z y ­

b y ł  do n ie g o , w y ie c h a ł w  n o cy  na 2 t. m. 

z a  p ierw szym  konsulem , a b y  go ieszcze w  

L eo d yu tn  m ógł zadać. M inider R ze p ltey

w ło s k ie y  czeka na niego w  N am urze , gdzie d z ll 

danie.

T rz e c i konsul Lebrun spodziew any tu 

ied w k ró tce  z  p o d ro ży , którą p rzed fięw zią ł 

po Belgii.

P ie rw s z y  konsul p r z y w ró c ił m łodego 

X c ia  de L ig n e , k tó r y  bruxelską honorową 

drażą  d o w o d z ił , do w sz y d k ic h  d ó b r, które 

daw n iey iego familiia p o fiad ała , a o yciec tnu 

oddąpił. S ekw ed r z  dóbr nieprzytom nych 

B elgów  , pód tym  warunkiem  będzie zd ię ty  , 

ieżeli na dal będą w e  Fran cyi m ieszkać. P ier­

w s z y  konsul za  podarunki, które mu B ruxel- 

la d a ła , posłał do k a f ly  m ieyskiey  120,000 

fr. z  oświadczeniem  : iż me m oże p rzy ią ć  od 

miada d a ró w , które nader w ielkiem i długami 

ied obciążone. Żołnierzom  24 w o y s k o w e y  

d y w iz y i  darow ał m iefięczny żołd . A r c y b i­

skup M echliński i tu teyszy  prezyden t o tr z y ­

mali tabakiery z iego obliczem.

P rzep yszn a  koronkow a suknia , którą tti 

robią dla zagraniczney M onarchini, kosztuie

30,000 fr.
D o  A n tw e rp ii iuź n ad eszły  zakupione w  

Am derdam ie okrętow e m a te r y a ły , dla zbu­

dowania tam 1 fregaty i wielu m ałych  dat­

k ó w .
N a k o rz y ść  żeglugi p o czy n ił Bonaparte 

rożne rozporządzenia w  Belgii. W  Bresketa 

ma b yd ź m a ły  port z ro b io n jt, port w  O fien- 

dzie p o p ra w io n y , a w  A n tw erpii w arsztat o- 

k rę to w y  za ło żo n y .
W  przeciągu 2 m iefięcy w  samem B ru- 

ge i O dendzie będzie 200 zb ro y n ych  ftatkow  

v Ty go to w a n ych .

~W W r z e ś n iu  zn ow u  tu ied  Bonaparte 

s p o d z ie w a n y , i  nie w ątpią w  cale , że on e- 

beym ie kommendę nad armiią angielską. Po 

żn iw ach środek te y  armii r o z ło ż y  fię w  3  

korpusach od Boulogne aż do N ieuport. Je­

nerał A ugerau  ma d y w iz y ą  w Flan dryi do­

w o d zić .



Prusk ta y ny radca P . L om b ard, k tó ry  O to ie lł o d e z w a , którą senat w y d a ł w

tuż do Berlina w y ie c h a ł , zdaie fię , że nie do­

pią ł zupełnie zam iaru sw ego poseł (twa. P ró cz  

w o ln ości żeglugi na Elbie i 'W ezerze, miał 

ie s z c z e , iak za p ew n iaią , w a żn ie y szy c h  żądać 

r ze c zy .

H an ow erscy deputowani iuż także do 

sw ego odiechali k ra iu , nie w ielk ie  u z y s k a ­

w s z y  nadzieie dla odm iany losu s w e y  o y -  
c z y z n y .

Z  Genui d. 20. Lipca.

O n egd a y  o godzinie czw artey  d o  południu, 

jenerał naczelny M urat, w y ie c h a ł lląd z  sw ą 

m ałżonką i orszakiem. N a kilka godzin przed 

w yiazd em  udał fię do pałacu n arod ow ego, dla 

pożegnania fię z  D o ż ą , a  llamtąd do pałacu 
kard yn ała  arcybiskupa.

Jenerał G  irdan , kom m enderuiący w o y - 

skie francuzkim  w  L ig u r y i , pojechał na obię- 

cie kom m endy nad w oyskam i w  M an tu i,  miey- 

sce tu tego zafłąpi jenerał, Michaud ,  którego 

z a  kilka dni oczehuiem y.

P ółbrygad a io ó  odebrała ,'rozkaz udania 

fię do B ergam o, ii będzie zaftąp iooa, iak mó­

w ią  p rzez  67 półbrygadę.

W  tym  tygodniu w e sz ło  tu w ie le  ftatkow  

tow aram i ładow anych f p rzy b y w a ją c y c h  z  

P ouen tu; niektóre z nich w  drodze od A n g li­
k ó w  b y ły  przetrząsane.

Z  Korfu d. 20. Czerwca,
N a p ro p o zy cy ą  kom m ifiyi adm-iniftracyi 

c g o ln e y , senat w y z n a c z y ł  k o m n iP y ą  nad- 

z w y c z a y n ą , która ma senat w y o b ra ża ć . T a  

konsm ifiya zo fia w ac  b ęd zie  pod dozorem  J, 
W  miniftra ro/Tyskiego , i tam z n a y d o w a . 

f ię ,  gdzie on będzie m ieszk a ł, i radzie o w a -  

żn ieyszych  mtereflacn kraiu. C zło n k i składa­

jące tę kom m iflyą są: N o w a n z i, Spiridion,

B ata g lia , sekretarz llanu hrabia K am po d’I-  

firia ,  i rządca te y  w y s p y  na k tó re y  to peł­

nom ocnictwo b ęd zie  /fię zn ayd o w a c.

imieniu hrabiego M oceuigo po iego w y ie ź -  

dzie.

”  M ieszkańcy R zpltey  siedm iu w ysp  

ziednoczonych!  —  N adszedł nakoniec dziea 

s z c z ę ś liw y  > w  k tó rym  ma b y a ż  założona pod- 

fław a w a szego  to w a rzy s k ie g o  układu. G ło s  

ten w y s o k i , k tó ry  chce abyście Dyli w oln e- 

m i, ale oraz spokoynem i i sz c z ę ś liw e m i, 
w z y w a  w a s  do posiadania prawa polityczn e­

g o ,  p rzez które w y l a n a  będzie z  ogółu mie­

szkańców  pewna liczba ludzi r k tó ry m  będz,e 

p o w ierzo n y  fty r  rządu. T a  klaOa lefł duszą 

narodu;, ona ma fię składać z łu d z i  p o s ia d a j  

cych w  kraiu dohra nieruchome,, posiadających 

ro zu m , z  tych k tó r z y  celuią, ed u k a cy ą , i prar 

cą. T a k o w a  klafia ma b y d ż  w ybran a n a k a ż - 

d ey z  siedmiu w ysp .. K ollegium  polityczn e ,  
składaiące fię z  osób p o w a ż n y c h , i czterech 

czło n k o w  rząd o w ych  będzie p rzew o d n iczy ć  

tern wyborom*. T o  kollegium będzie d z ia ła ć ; 

ale ufiawa dokładna 1 iasna będzie czynno­

ściami iego k iero w ać. W s z y s c y  przeto w e­

z w a n i ,  tuechay fię ftaw ią., t k o rzyfta ią  a  

nadanego im praw a w olnego obioru sw y c h  re­

prezentantów .
Podp hrabia Grzegorz Moce nip. 9, 

pełnomocnik.
R z ą 4 nasz o ś w ia d c z y ł, że chce zach o w ać 

nayścisleys-zą neutralność w  teraźn ieyszey  mię­

d z y  A n gh ią  i F ran cy? w o y n ie , i poirzebae w  

te y  m ierze w y d a ł  m rtrukcyt.

Z  Londynu d. 2. Sierpniu.
W  n ow o ro zp o c zę te y  w o y n ie  , p ie rw ­

s z y  raz dopiero w  sobotę w  Parku i w  T o  w r z e , 

dał fię zn ow u  %iyszeć huk armat.- O g ło fił  

on. opanowanie w y s p y  Si Ł u c y k

D w orska gazeta sobotnia zaw iera  o teru 

zd ob yciu  n adępuiący u rzęd o w y rapport:

Z  5. Lucyi d. 22 Czerwca 1803- generał 
leitm  'H G in jield , naczelny dowodź ta

M
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woysk królewskich na wyspach Karaiba ,
do m inifira woiennego lorda Hobarta.

Milordzie ! Mam honor donieść J W .  Panu 

że  twierdza Morne Fortunee z  pociechą dla mnie 

dziś szturmem opanowana zoftała , a tym  spo­

sobem w y s p a  S. Ł u c y i , bez żadnego ograni­

czenia , zn ow u pod rząd angielski fię dolTała. 

Uwiadomić także J W .  Pana winienem , że za 

©debranem w  iego liście pod d. 16 M a ia ,  na 

dniu 1 6 t. m. rozkazem , zaraz go kommodo- 

r o w i  Hood przesła łem , k tó r y  d. 17  p r z y b y ł  

do Barbados. "W o y sk a  i w szy ftk ie  potrzeby, 

b y ł y  d. 19 iuż w  pogotowiu na okrętach i d. 

20 r u szy l iśm y  pod żagle. D .  21 rowno z  

świtem flatleliśmy na w ysokośc i  północney S. 

Ł u c y i .  "Większa część  w o y s k  tego samego 

ieszcze dnia była  na ląd w ysadzona w  zatoce 

Chotjue; o w  poł do 6tey przednia draż nie- 

przyiacłelska odparta, miaflo Gaflries w z ię t e ,  

a naczelnik w o y s k  francuzkiey R zepltey, do 

poddania fię w e z w a n y  zoftał. Z a  naftąpieniem 

p rzeczącey  odpowiedzi jenerała b ry g a d y  No-, 

gues , k tó r y  w  żadne warunki w n iy śc  nis 

chciał , tudzież dla zb liż i ią ce y  fię dżd zyftey  
pory, w y p a d a ło  koniecznie , ink ty lko  można 

n a y p r ę d z e y  opanować Morne. Stanęło w ię c ,  

a b y  dziś z  rana szturm do fortecy przypuścić , 

co też naftąpiło .0 godzinie 4 tak , iż w  pół 
go d zin y , i z  mnieyszą nierównie (Tratą, niż fię 

po oporze, można b y ło  sp odziew ać, w  ręce 

nam fię dodała. Nasza  (Trata n a y w ię c e y  ieft 

w  nader szacow nych offieyerach w y ż sz e g o  

fiopnia. Spodziewać fię iednak należy, że 

w ię k s z a  część  tychże dla dobra s łu żb y  J. K. 
M ci w k ró tce  przyw rócon ą do zdrow ia  będzie. 

A l e  iedney okoliczności pominąć nie mogę , 

która ied bardzo na ftronę angielskiego narodu 

'i do tey w y p r a w y  u ż y ty ch  żo łn ierzy ,  to ieft: 

że mimo potężnie i dzielnie dawanego odporu 

p rzez  w o y s k  a francuzkie , zaraz iednak po 

■wzięciu szturmem f o r t j f ik a c y o w  i po zaprze-

3 X
ftaniu oporu, w s z y d k ie  za p ę d y  roziątrzenia , 

z d a w a ły  fię z a p r ze d ać ,  i żaden żołnierz fran- 

cuzki ani b y ł  ran n y , ani zabity. L id a  zabi­

tych i rannych ied tu p rzy łączon a. W y i ą w -  

s zy  o ff icyero w  w y ż s z e y  rangi , nie ied ona 

tak wielka iakby fię spodziewać należało , i 

daleko m n ieysza ,  niżby w  sanie}? rz e c z y  b y ­
ła , g d y b y  zupełne oblężenie b yło  naftąpiło. 

Oddawca tey depeszy, ieft m oy adiutant kapi­

tan W e i r  , dc którego odwołuię fię w z g lę -  

dem dalszych szczeg u ło w .

Podpisano G infield.

Podług p r z y łą e z o n e y  .l ifty  w o y s k  na­

szyc h  , które oprocz a r t y le r y ł , z  6 ą g o , 6 jg o  
3go zachodnio - indyyskiego regimentu,.tudzież 

z 2go batalionu kró lew skiego sk ładały  fię > 

było  p r z y  dobyciu S. Ł u c y i  zabitych 20 , a 

rannych I I O ,  m iędzy któremi 6 officyerow.

Francuzcy? b y ło  zaś na tey  w y s p ie  (p o ­

dług pryw atnych doniefień) 630 mieli 14 z a ­

bitych i  blisko 50 rannych , m ięd zy  któremi 

ieft jenerał Nogues. Z a ło g a  składała fię z B2 

po łb ryg ad y  p o ło w y ,  1:27 p o łb ryg ad y  i z  ar- 

ty le r y i .  Druga po ło w a 127 p o łb ryg ad y , b y ­

ła iuż przez nasze (łatki krążące zabrana i do 

Barbados zaprowadzona.

M i . C n  [ F  E  S T  

Irla n d zkich  buntow ników , w  d zień  buntu , i  

w p rzó d y  ieszcze  w D u b lin ie-ro zrzu co n y .

'W s p ó łr o d a c y ! Oto iefteście teraz w e z ­

wani pokazać światu , żeiefheścię w  (Tanie po- 

ftawienia fię w  rzędzie oaro-dow ; a -przez ie- 

d y n y  dowod , k tóry  dac możecie o zdolności 

w  utrzymaniu niepodległości swoiego kraiu , 

przez  oderwanie go od A o g l i i  własnemi (iła­

m i , p o każc ie ,  że macie p r a w o ,  żądać uznania 

go niepodległym. Z a  odsłoną tego u k ład u , 

k tó ry  w  oftatnich 8 triiefiącacH p rzy  końcu 

w szyftk ich  w ew n ętrzn ych  klęsk i bez żadney 

nadziel obcego wsparcia., b y ł  układany, a to 

w  tym  uciszeniu f ię ,  które fa łs z y w ie  za pod-



danie fię brano, a k tó r y  ani spóźnionym ,.choć 

p o d o b n y  zamiar w  Anglii  c h y b i ł ,  ani przez 

to b y l  przyśpieszonem , że fię w o y n a  na no­

w o  z a c z ę ła ,— za  odsłoną m o w ie ,  tego ukła­

d u , pokażecie angielskiemu lu d o w i ,  że w  tym  

kraiu znayduie fię talii duch w ytrw a n ia  , k tó­

rego oni ani przewidzieć , ani zatłumic nie po­

trafią. Pokażecie A n g li i ,  ze dopokijfiespra- 

•wiedliwe sw e  panowanie nad. Irlandyą ro z ­

pościerać b ę d z ie , pod żadną zmianą okolicz­

ności na ie y  posłus/eńfiwu po'egac nie m oże, 

ani pod żadnem kształtem r z e c z y ,  sw yc h  za­

miarów dopiąć nie potrafi. Pokażecie ie-y, że 

p y ta n ie ,  które na nieprzer-waną i pilną w ziąsc  

powinna u w agę , ni% o to id z ie ,  c z y  fię temu 

rozłączen iu , 'którego uskutecznienie naszym  

nieodmiennem iefi celem sprzeciwiać powinna , 

albo raczpy c z y  w  tym rozłączen iu , rozbrat z 

nami ma u czyn ić  lub nie ; c z y  przez  k r w a w y  

o p ó r ,  w ieczn ą  narodową nienawiść, m iędzy 

obudwoma narodami zapaiić ,  albo .r a c z e y je ­

dynego w  te y  mierze środka fię c h w y c i-  ? <o 

iefi: na prędkie, mężne i roztropne naszych

go d ziw ych  zam iarów zezw olenie  przyfiać , 

chcąc tę zaciętość z serc naszych wyuutgować. 

G d y b y  ta potaiemnośc, z  którą ninieysze ufiło- 

wania b y ł y  czynione , miała b yd z  nieprzyia- 

ciołom naszym  do tego mniemania p o w o d e m , 
że to są przedfięwzjęcia pew ney ty lko  c zęśc i ,  

na o w  czas dni kilka potrafią ich inaczey prze­

konać. Już iefi przyw rócone na nowo to zau­

fanie, które dla tego iu i  raz zginęło , że fię 

r a  obcą spuszczaliśmy pomoc, i na przemiia- 

Jące naszych własnych ź r ó d e ł , pozw olili  zn isz­

czenie. W sp óln ieśm y fię w s z y s c y  obowią- 

z a l i ,  'edynie na naszey ty lko file po legać, a 

oraz p o fian ow iliśm y, a b y  pierw sza próba 

w prowadzenia  terroryzmu , p ie rw s z y  krok 
ftracenia iedney o s o b y , w  którym kolw iek  

h rab fiw ic ,  hasiem b y ła  powfiania. Jużeśmy 

te r a z , ani iednego nie ftrac iw szy  c z ło w ie k a ,

bez zafian^wienia zw iązków  n aszych  ,  f»V 

dalece plany posunęfi n a s z e ,  że do w y k o n a

nia iuż są g o to w e ,  a z  tey  s z y b k o ś c i , z  iak§ 

hrabflw 19 na ich poparcie p o w fia n ą , p rzeko­

na fię k a ż d y ,  że irlandzkiemu In d o w i, am nŁ 

zaufaniu, ani na związkach nie z b y w a .  C z y i  

niąc tę o d e z w ę  do naszych R o dakow , sąazie- 

m y fię razem b y d ź  obowiązani , p r a w o .n a s z e '  

do ich zaufania, przez to iak naymocniey u- 
spraw iedliw ic, g d y  im iasny w y k ła d  n aszych 

zamiarów zrobiem y. O św ia d cza m y  fię w ię c  

uroczy  ś c ie , że naszem celem iefi uftanowieme 

w oln ey  i nilpod.Iegłey R ze p ltey  irlandzkiey , 

że nigdy, w y i ą w s z y  w y r a ź n y  rozkaz narodu, 

z mieysc nie ufiąpiemy naszych , póki nienod- 

ległość nie będzie uznana Ir ian d y i, i że fię w  

żadne umowy w zględem  zam iany ieńcow Z 

rządem angielskim w d a w a ć  dc poty nie bę- 

dziem , poki fię ty lko angielskie w o y s k o  u nas 

bedzie zaaydowae, - Takie iefi nasze poftano- 

wienie , na poparcie którego ludu irlandzkiego 

w z y w a m y .  N a y p ie rw e y  do tey  C2ęści o d ­
wołuje Tty f ię ‘ ł r la n d y i , kto-ra przedtem dla te* 

go w  sprawie p o w sze ch n e j  b y ła  n ie czyn n ą , 

że nie mogła wiedzieć o n iczem ; odw ołuiem y 

fię w ięc  do n iey ,  aby  teraz mogła p o k a z a ć , 

że ie y  nieczynność tey  iedynie należy  fię 

p rzy czy n ie  ; odw ołuiem y fię daley do tey 

części , która fię n a y w ię c e y  męztweni zasz­

c zyc i ła  w  dotrwaniu , i która sama niegdyś 

przedfięwzięła kray  ten zbawić ( M-iinfier i 

Gonnaugt ) nakoniec tę 'część  Ir ia n d y i , w  któ-  

rey naypterwey iskra wolności powitała ( D u ­

blin ) iako też całą c zęść  północną.

Zamiarem b y ło  buntowników napaść o 

p ó łn o cy  w  przeszłą sobotę ro zp o c zą ć ; a po­

nieważ niekturzy mordercy p o p iw szy  fię z  

swoich mieysc sk ry ty ch  ieszcze przed w ie c z o ­

rem w y p a d l i , z  nadftawionemi po ulicach tań­

cow ali dzidam i, w ię c  to samo do.oftrożnościi
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w zb u d ziło ; N a u licy S. Tom asza zn o w u  5000 kol w iek  będzie w e  dw a tygodnie p<r og łosze- 

znalezioiro d ż id , mundurów i nam iotów na niu n in ieyszym  ztr o y n o  spotkana ■ ,  ma b y d ź  

5000 lu d z i; mundur jeneralski zielon y z  galo- za  buntow ników  uznana , a ie y  w łasność na 

nami złotem i i zieloną chorągiew  z  napisem: skarb obrocona. Będą założone sąd y  w o y s k o -  

”  W o ln o ść  i Irlandyi na za w ażę . „  W ie lk ie  w e . O d w o y sk  irlandzkich w s z y s c y  ci mai  ̂

k ło d y  d rzew a m ateryałam i palnem’ , kamie- b yd ź  odpędzeni ,  k tó r z y  popiianu na nieprzy- 

niami i prochem do w ycadzem a le ż a ły  napeł- iacieia w y y d ą . W s z y f t k ie  sk ład y  broni an- 

nione. W ie lk a  oprocz tego liczba konney gielskiego rządu ,  dodaną (ię w łasn ością  tem j 

miljjcyi w  .oftatnich dw óch dniach broń now ą kto ie zabierze. W s z e lk a  w łasność angielska 

d o fta ła , p o n k w a ż  lię codziennie w ielu z  ocbo- w  okrętach lub tern podobna, ma b y d ztn ię d zy  

t y  podaie. Znaleziono także n iep rzeliczo n ą  tych  podzielona, k tó r z y  ią zabiorą. W s z y f t -  

lic zb ę  pewnego rodzaiu d z id ,  k tó rych  okucie k ie pieniądze publiczne maią b y d ź  zasekw es- 

bardzo ieft sztucznie spoione. T e  d z id y  są trowane. D o  spraw ow ania ob yw atelskich  ia- 

dobrze zrobione , 14  calow  matą długości i po- tereflow  , będzie kom m ifiya  poflanowiona. 

dobne są do ty c h , których przedtem u żyw a n o  W s z y s c y  w ięźn ie  (łanu, maią b y d ź  po lu d zku  

w  szerm ierltw ie. Są p ra w ie  w s z y ftk ie  nie- traktow ani. Irlandzki naród dla uftanowienia 

daleko (^uays znalezione i zapew n e sp row a- trw ałego r z ą d u , z w o ła  narodowe zgrom adze- 

dzone są z  zagran icy . L ed w om  to sk o ń czy ł nie z  300 c z ło n k ó w  z ło ż o n e , maiące fię  zgrcv- 

co  p is z ę , a iuż bęben w o ła  do broni. W  s z y s-  madzie w  D ublinie i na ow  czas rząd tym cza- 

c y ś m y  pobiegli na m ieysce alarm u, gdzieśm y s o w y  z ło ż y  sw oie pełnomocnictwo- W s z e l-  

S łysze li ,  ź e  m ilieya tta u licy S. Tom asza od ka zw ierzch o śc  1 o ffi.-yen w ie  olłrzezarą fię „ 

buntow ników  b y ła  napadnionaT; A le  pokazało a b y  spraw iedliw ość łą c zy li z  łagodn ością , b o  

fię  ,  że ro nie b y ło  w ielkego znaczenia. Z  p rzez  to ;edynie w olność m oże b y d ź  zapro- 

oóyvitatelow  ochotnikow  złożeni (łrze lcy , pro- w odzoną i b łogosław ieuft w© ssieduać sobia 

•wadzili ciało P . Edntonson do g ro b u , ale za- można Opatrzności,

częto  na nich rzucać kam ieniam i; ieden officy- W ie lu  buntow ników  pouciekało z  D ubli-

e r  ranił iedttego czło w ieka w  g ło w ę , k tó r y  na. B y ło jta k że  i to w  zam iarze aby loida lei- 

rzn ea ł kamieniem. W  tern lud rzucif fię na- tnam a z  całą familiią zaaresztbw ać. 

tychm iaft ,  ale w krótce zo fla ł odparty i r o z-  M ię d zy  schwyfanem i 100 buntownikami

p ro szo n y . ~W tem zdarzeniu w s z y ftk ie  kor- zn a yd o w a ło  fię także dw óch służących lorda 

p u sy  ochotników p o k a za ły  w ielką  gotow ość t prezydenta. L ic zb a  zabitych  i rannych bun­

do s łu ż b y . s ły c h a ć  b y ło  , ż e  buntow nicy io w n ik o w  w y  no fi do 500. Z  początku mó- 

chcą w  n ocy zn ow u  uder2j ć , ale ia tein w ie -  w io n o , że w cale 2000. P o n iew aż w  Dublinie 

ściorn nie w ie rzę . N a leża ło b y  irlandzkie teraz zn o w u  spokoynośc panuie, po odw ożon o 

w o js k a  w y s ła ć  ftą d , gd zie w  zagraniczną a rm a ty , które w toczon o na za m e k , ale p r z y  

słu żb ę. moftaeh w szę d zie  ie szc ze  ftoią. C ia ło  zatnor-

R ząd  tym czaso w y nuntownikow klan d z- dowanego lorda K illw arden  pochowano po- ci- 

ł ic f i  w y d a ł 30 w y r o k ó w , m iędzy innemi po- eh u ,  a ciało zaftrzelonego półkow n ika B row n 

fianowiono: W s z y ftk ie  d ziefięcin y są zniefio- po w o y sk o w em u . O  8 godzinie w  w ie c z ó r ,  

ne. Stronnicy angielscy maią b y d ź  iako za- w s z y k ie  dom y muszą b y d ź  zam ykan e. Bun- 

J.ładnicy pobrani. M ilie y a  irlan d zka ,  gdzie* to w n ic y  p r z y  M aynoth ,  p r z y r z e k li  X ię c iu
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L e ic d e r , w y d a d ź  sw oich d o w o d zco w  i bar- Jedna z  n aszych  fregat la Residance , nie-

d zo  w ażne uczyn ic w y ia śn ie n ia , ieżeli sam i daleko p rzy ląd k a  St. M a ry  na morzu środzie- 

w o ln i będą od k a r y . T o  szczęście ,  źe  ten m n y m , rozb iła  fię. C zęśe  ludzi szc zę ś liw ie  

bunt w yb u ch n ął me w cześn iey , i że  tern spo- do Gibraltaru p r z y b y ła .

S o B e m  ch yb ił skutku sw oiego. Jeden z  naszych k o r s a r z y , będąc sc h w y -

M argrabia C ornw ailis ma b y d ż  z 'b a rd zo  tany od fran cu zk ieg o , okupił mu fię 120 f. 

w ielką  w o y sk o w ą  w ład zą  posłany do Irlandyi szr. i d. 30 L ip ca  p o w ró cił do P lym utu. —  6  

i D y  bez o d w o ływ an ia  fię do w ice  króla, lorda wschodnio In o yy sk ich  d a tk ó w , teraj dniami 

H ardw ike id o  w ła d z y  c y w iln e y , w szy d k ie m  p r z y b y ło  do D unow .

m ógł zarząd zać  i w o y sk o w e  sądy składać. Z a  nadąpioną blokadą W e z e r y  i E l b y ,

B untow nicy podchlebiali sobie , źe z  32ch bardzo fię tu boią , żeb y  Francuzi n iektórych  

h rab dw  irlandzkich , 19 mieć będą za sobą. ''b rzegów  morza bałtyckiego i  T raw em iin d y 

D alsza kom unikacya m ięd zy D ów rem  i nie zaięli.

K a le ,  iuż od rządu francuzkiego ied  zakazana; Z  Hagi d. 6. Sierpnia,
zte m  w szy d k im  ro zeym o w e datki w c ią ż  tam W ic e  aam irał de W in te r p r z y b y ł  szc zę -

leszcze  płyną. G d y  kapitan D e ll ,  k tó ry  d. śliw ie  na m ałym  datku pod banderą pruską z  

29 L ip ca z  pocztow ym  datkiem E xpres w  D o- Ferrolu do Am derdam u , a ftamtąd t u ,  j iuż 

w rze  danął, k ied y pu szczał fię z  K a le  pod żagle, w c zo ra y  b y ł  na radzie m arynarki. W stjo m - 

ta m tey szy  francuzki kom m iflarz m a ry n a ik i, niony datek b y ł  po 4 r a z y  od A n g lik ó w  prze- 

za p o w iea zia ł mu w y r a ź n ie , że  iuż żadna po- trząsan y, ale przecię nie poznali admirała, 

c z ta  z  A n g lii, nie będzie p rzy ięta  i że żadne O d w od ow a armiia francuzka ; która m iał* 

odtąd datki z  banderą p o k o iu , k tó reb y  ied y- p r z y  Faide obozem  d an ąc, iuż w ię c e y  j i ę  nie 

nie l id y  p rz y  w o z i ł y , żadnego w zg lę d u  do- zg ro m a d z i, c h y b a b y  n a d zw y cza y u e  za sko - 

zuaw ac nie będą. c z y  ty  okoliczności. P rzeznaczone do n ię y

L o rd  Nelson zn a y d o w a ł fię d. Lipca ź  w o y s k a  w  inne r o z e s z ły  fig okolice, 

dwom a fregatami przed Genuą dla d o y jc .a  N asza  w y s ła n a  do B ruxelli kom m ifiy* 

głębokości portu i n adbrzeżow . dauu iuż tu pow róciła, rów nie iak ambaflador

L o y d s k a w ia rn i doniesienia: W iadom o- Sem onville. 

ści z  Gibraltaru pod d - 4 L ipca d o n o szą , iż  P oniew aż spoaziew aią f i ę ,  że  A n g lic y

fregata Juno o32ch  armatach i 150 w oyska  , szczeg ó lflie y  p rzeciw  Z elan dyi sw e w y m ie rzą  

p łynąca z  M a lty  od franctizkiey eskadry T u - w idoki , za  tern zgrom adzaią tam do lo,ooc 

lo ń sk ie y , zabraną zod ała. Jeden z  naszych francuzko-bataw skiego w o y s k a .

Londyńskich k o rsarzy  N icolas o 18 armatach W s z y d k ie  nasze nadbrzeżne w io sk i 1110-

i  50 lu d z i, zod ał podobnie zabran y od fran- cno teraz są w oysk iem  osadzone, dla zasłorńe- 

cuzkiego korsarza le B londe, maiącego -22 ar- nia ich przec5w  wtargnieniu A n g lik ó w .— W V -  

m a t, i 100 ludzi po p o ty czc e , która trw ała  ienny minider Pym ann obiechał w  całey  R ze - 

ł  i  go d zin y. ^W szelako kapitan francuzkiego pltey czjm ione do obrony przygotow ania —  

korsarza , p rzez  w zg lą d  na mężne spotkanie W o y s k a  franruzkie maią udąpic z  naszego 

f ię ,  w ró cił w oln ość korsarzow i N ico la s , kai miada.

pitanowi 1 ludziom 'ego. N icolas za w in ą ł 29 W  N o w ym iorku  b y ł  iuż trzeci iarmark 

Lipca do Fenzance. 8 d atkó w  kupieckich zo d a - ańęgarski w  C zerw cu  b r . ,  na którym  z n a y -  
ło  raliże zabranych.



dowali fię w s z y s c y  prawie x ięgarze  północ - 

tiey A m e ry k i  danow-.

Z  Paryża d. i .  Sierpnia.
D z i f i e y s z y  Monitor zawiera w  so b ie : 

C zęść  eskadry z S t .  D om ingo, która b y ła  spo­

dziew ana, składająca fię z 5 lindowych okrę­

t ó w ,  pod dowództwem  kontra admirała Be- 

dout, p r z y b y ła  szc zęś l iw ie  d.x6 L ip ca , równie 

iak i nadesłana z  G w adelupy  fregata la Dięlon,

T a  eskadra z St. D o m in g o , podług in­

szych  pism naszych zaw in ęła  do K orunny , a 

okręt lin iio w y l A ig le  o 74 armatach , także 

ż  St, Dom ingo p ły n ą c y  , danął d. 10 L ipca w  

R a d y x ie .
TJjt jenerała leitnanta M o r tie r , na­

czelnika wpygk francuzach w Habo- 

w ers&im , do mmiftra uuoiennego, z  
giowney kwatery d. 2 1. Lipca.

O b y w a te la  Minidrz.e: W ia ie n e m  oddać 

s ryte w iedli w  o j  c porządkowi i o tw artośc i , k tó­

rą fię Hanowerskie za sz c z y c i ło  w o y s k o ,  14,000 

karabinów rozmaitego, kalibru, 7 całym  s w o ­

im sp rzętem , 80 sztuk a.rtyleryi i 3,868 koni 

od iazdy , d o d a ły  nam fię w  z d o b y c z y .
P rzy łąc za m  tu "nazwiska Hanowerskiego 

w o y s k a .  O b o w iąza ło  ono fię przeciwko Fran- 

c y i  i ie y  sp rzym ierzeń ców  poty  nie podno 

sic oręż? poki w p rzó d  wymienieni nie bedą , 

za  podobną liczbę ieńcow francuzkich , mogą­

cych  fię dodać w  ręce angielskie.

300 dzielnych koni ied dla gw ardyi kon- 

n ey  w yb ran ych . H anow erskie konie są w y ­

borne i ładnego kształtu ; ale ucierp iały  co-' 

k o lw iek  przez niedoftatek furażu w  Lauenbur- 

skim.

W s z e lk a  francuzka a rry ie ry a , która pod 

czas w o y n y  ^756 i w  nafiępnych latach, 

b y ła  za b ran a , ied iuż w  drodze do Francyi..

Zatrudniają fię .teraz około w yfiaw ien ia  

g o  płaskich datków na W e z e r z e  1 Elbie.

W  R o s z to k ,  meklemburskim porcie fta-

ńęła ro f lyy sk a  flotylla. Składa flę z  .1 linio­

w eg o  okrętu o 74 armatach , z  3 fregat i i r  

szalup albo galerow. M iło ied w-idziec , iak 

rolTyyska flotta dawia fię w  pogotowiu da 

zapobieżenia odnowieniu zdarzenia zaszłego 

pód Kopenhagą ; bo ied wcale niepodobień- 

f lwem  , ż e b y  Anglika przez u roi one i w  b rew  

wszylikhm prawidłom idące środki , które 

przedfięwzięła  , zam ykaiac Elbę i W e z e r ę ,  

nie iuż dla o k rętow  francuzkich , ale dia okrę­

tów w s z y d k ic h  narodow; ż e b y  mówię p rze­

ciw  sobie nie oburzyła w  Europie w s z y d k i c h ,  

k tó r z y  maią uczucie honoru i niepodległości 

narodowa

Pozdrowienie i uszanowanie.

Podpisano E d w w d  M o rtier . 

Z e s z łe y  nocy pow rócił  tu iuż Oo. T a l ­

leyrand minider zagranicznych interefFow.

Monitor z  powodu głosu mianego w  par- 

lamenc.s angielskim, w którym w y r a ż o n e  b y ­

ł o ,  iż Anglii?-, za nayściem Fran iuzow, spot­

kać może los K artag iu czyh ow , tak fię tłoma- 
czyr  ”  N ie ,  b y n a y m iń e j , m y ty  1*5 do bli­

sko ukarzem y L m il .y ,  za ich w p ł y w  i s z k o ­

dliwe r ad y , ponieważ one są w in n e ,  całego 

k rw i rozlew u w  odnowioney tey w o yn ie .  

.A le  ludowi angielskiemu w s z y d k ic h  dobro- 

d z ic y d w  rowności po zw o lem y u ż y w a ć  , i  

zrąbiem y dałe przym ierze na zabezpieczenie 

spokoynośei E u ro p y , cywili.zacyi obudwoch 
części św ia ta , i ulepszenia rodu ludzkiego. ,, 

P rzy  Ankonie, gdzie (ie niedawno za ra­
ź liw a  pokazała choroba , zgromadza fię w ie l­
k a ' l i c z b a  płaskich datków dla p rze p ra w y  
w o y s k  francuzkich.

K r e w n i  P a n i  B o n a p a r t o w y  z a t r z y m a n i  w  
A n g l i i ,  o k t ó r y c h  t y l e  n a g a d a n o ,  są ' tedna  
d z i e w c z y n k a  14 i c h ło p ie c  t2  letn i.  P łynęli  
c n i  z  M a r t y n i k i  o y c z y z n y  s w o i e y  , aby z u ­
p e łn e  w z i ę l i  w e  F r a n c y i  w y c h o w a n i e , ,

Minider skarbu Barbó M i r h o i s , znowu 
dąd N^yiechał do pierwszego konsuLa.

Admirał Truguet tb lra ł  m ianowany do- 
w od a cą  fłotty bredeńskiey. Minider m ary­
narki iuż uo P a r y ż a  powrócił.
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Zbyteczna troskliwość o zdrowie. 

(  N eu w ied zk iey  G a z e ty . )

1Staro h en , ma p er  star tneglio , sto qui.
B yłem  z d r ó w , ale chcąc ieszcze b y d ź  zd ro­

w s z y m  , tu fię znayduię.
Nadgrobek.

-W awił- e ,d iem  Bapmw&dra luJzi do ta­
kich sposobow przydłu*cnia ż y d a ,  które go 
iftocn.e skracaią. T o  poftrzeżen ie, iuż w ielu  
nieinterefiowny ch lekarzow  u c z y n iło : — w  
ucieczce w .ę c e y  daleko ginie lu d z i, niżeli w  
san.y.11 toiu.* T o ż  samo można pow iedzieć o 
niezmierne y  liczbie mniemanych ch o rych , któ­
r z y  psuią zdrow ia p rzez sposoby leczenia fię, 
j  zam iaft uyścia  śm ierci, wtrącają fię p ręd zry  
d c grobu.

T akim  b y ł  c z ło w ie k , którego czytam y 
nrdgrobek w  Salernio. U ftaw iczn ym  iego z a ­
trudnieniem b y ła  piecza o z d r o w ie ; żadney 
nie p rzed fięw ziął p r a c y , ani c z y n u , ż e b y  
w p rzo t -lekarftwa nie z a ż y ł ;  ciało iego b y ło  
p ia w d ziw ą  apteką; nie ż y ł  iak ty lk o  kilka lat 
rt tym  m edycznym  (łanie i umarł z  troskliw o­
ści o edrow ie Napisano mu potem nadgrobek

' Byłem  zdrów  , ale chcąc jeszcze b yd ż zdro­
w sz y m  , tu fię znayduię. „

T a  troskliw ość o  zdrowie znana iefł u 
lła -o żv  tnvch. R zym ian ie nigdy w  swoich li­
liach  Lie zaniedbyw ali namieniac o swoim  zdro­
w iu . &  aales , bene e s t , ego quiden* valto. 
Jakoż do dziś dnia .elt ie szc ze  w e z w y c z a iu , 
p o łykając iię z  kim , p y ta ć  fię zdrowie.* —  Jak 
fię  m gkz? ipałżeś d o b rze?  jefiżes z d r o w i  —

a  21 .  S i e r p n i a  1803.

T a  ieił pow szechna grzeczn ość p rzy  zetkaniii 
fię. Z  tego powodu pisał C h iń czyk  , którego 
margrabia d’Argent wędrow nikiem  po Europie 
z r o b i ł , do lednego M andaryna * “  Z a led w o
(tąpiłem cogą na ziemię E uropy , iuż ci mi fię 
■ wydiwało, źe  tam zaraza panuie, bo gd zie­
kolw iek napotykaią fię E u ro p eyczyk o w ie  , Z9r 
ra z  fię ieden drugiego o zdrow ie pyta. P r a w ­
dziw ie zd aw ało  mi f ię ,  iż znayduię fię po­
m iędzy samemi przycnodzącem i do zd ow ia. 
Spoczątku mniemałem, że ,o b y li sami leka­
r z e ,  pontew iż fię na w zaiem  o zdrow ie p y ta ­
li ; lecz  potem przekonałem f ię ,  że to ty lk o  są 
g rzeczn o śc i.,,

N a y  w ięk sze  m ielł nieszczęściem  chore­
go z  o r z y w id z e n ia , kiedy fię uda ao c z y ta ­
nia X ią że k  m edycznych. N a o w  czas zn ay- 
duie w  sobie w szy d k ie  w  nich opisane znaki 
cborob: Rada Tyjjbta dla pospo^lwa  nie je ­
dnego mniemanego chorego nabaw iła p raw dzi­
w y c h  chorob. T a ka  troskliw ość o z d ro w ie , 
odeym uie naw et w szelką do niego ch ęć: cała 
natura p rzeię ti iefł ftrachem , 1 traci ochotę 
do z a b a w , która iefł p ra w d ziw ym  znakiem 
zdrow ia. C z ło w ie k  taki ż y ie  w  uftaw iczney 
n iesp o ko yn o ści, i każdy k a w a łe k , k tóry  drt 
g ę b y  k ła d zie , iefł tą m yślą z a tr u ty , że  może 
szkodzić.

Jakże ten ie lł n ie s z c z ę ś liw y , k tó ry  sw oie 
ż y c ie  na uncye i skrupuły w a ż y  , k tó ry  z a ­
miaft poyśdź za naturalnym natchnieniem ape­
tytu  , pragnienia i sn u , ogląda fię na p-zepisy  
( ło lc a , i im w ię c e j  u ży w a  le k a r ftw , tein ieft 
c h o rszym ?  U trzym anie zdrow ia iefł w praw ­
dzie każdego ob ow iązkiem , lecz  u życie  do te­
go ftosownych ś r o d k o w , powinno b yd ź  głow * 
nem nasze r„ ftaraniem*



W  angielskich pismach c z y ta m y  naftę- tem atyczn y fto lec, który  tak ief! .ztucznie na 
puiąey lift iednego chorego z  p rzy w id ze n ia , sprężyn ach zrob io n y, że w  nim można iak na 
k tó r y  mieści w  scbie w szy ftk ie  szaleńftw a te- szalach w s z y ftk o  o a w a ży c . można n. p. w ie- 
go lian u: dziec w iele  u n c y y  w y s z ło  pokarmu p rzez

Mci Panie ! Jeftem ieden z  tych  , których  w y p a ro w a n ie , w icie na p o żytek  ciała p o szło , 
pospolicie n azy w a ią  chorow item i, i p rzyzn a m  i w iele naturalnym sposobem od eszło .—  Spra- 
fię  W T a n n , iż  przez nauczenie fię sztuki le- w iłem  sobie ta k o w y  fto iec , i w edług niego 
kavsk!e y  ta m eaołężnośc c!ała , albo' raczey  m ierzę inoie iedzenie , napoy i sen. D .oszed -1 
mego um ysłu  lla ła  fię nałogiem. Z aled w o za- łem' te g o , iż  w  dobrem zdrow iu powinienem  
cząłem  tego rodzaiu x ią żk i c z y t a c ,  aż zaraz *200 fuatow  -wszyć; te y  w a gi rrzymam fię 
poftrzegłem  u fiebie n ierów ny puls. R zadko z a w s z e ,  i nigd;r tey w  iedzeniu nie przebiorę, 
czyta łem  opisanie iakiey  ch oroby, ażebym  nią G d y  p r z y  fiole w id z ę , że  iuż'matm p r z y z w o -  
w  um yśle moim nie b y ł  obarczony. U czo n y  itą w agę , przechodzę fię , aby 5 u n cyy  1 4 
traktak m edyka Sydenha na o febrach , sp raw ił skru p u ły  pokarmu w y p a ro w a ły , potenr iesz- 
mi w olną d rzą c zk ę , która mię dopoty nie opu- cze 3  uncye p r z y  czytaniu  tra cę ; na re sz tę , 
ś c iła , poki to pismo czytałem . Potem c z y ta -  podług przepisu aż do funta, nie zw ażam . Nie 
łem  rożnych  au torow , k tó r z y  o traw iących  iem zaś podług godzin zegaru , ale podług mo- 
gorączkach p isa li, i sam wpadiem  w  zupełną iego ftolca. Snu pozw alam  sobie cw ierc fun- 

konsum pcyą ; aż nareśc.e gd y  poftrzegłem , tą ;  kilka gran w ię c e y  lub m n iey, na t.o nie 
żeni p rz y  tem znacznie u t y ł , mufiałem fię sam ieften  skrypwlatem . Podług 'ścisłego^rachunku 
w fty d z ic  tego uroienia. N ;e długo potem po-" przez c a ły  rok , k tó ry  ba-dzo porządnie u trzy -  
ftrzegłem  w  sobie w sz y ftk ie  znaki podagry , m uię, nie utraciłem na w adze mego zd ro w ia  
w y ią w s z y  b ole; ale w krótce u le c z y ł mnie ie- ani un cyi. Z  tein w szy ftk im  porm m o, że iię 
den autor ; lecz  za  to , iak u m edyków  b y w a , codziennie troskliw ie odważam  , zn ayduię fię 
że-iedna choroba , drugą za sobą ciągnie, po-, ledr.ak za w sze  słabem i schorzałem  K olor 
firzegłem  w  sobie z b ;or w szyftk icb  chorob. rnoy ieft blady, puls 'słaby* a ciało f  skow ute. 
P rzypadkiem  doftał mi fię w  ręce d ow cipn y P o z w o l■ W P i r  w ięc  profić fię ,, abyś t\yę za 
traktat San ktoryusza; korzyftatąc w ię c  z  iego sw ego u w ażał chorega, i podał mi pew niyy- 

. przep isów  poftanówifem nadał" prow adzić ź y -  sze regu ły  nad te którą mi. fię "dotąd-nudzi­
cie podług pew nych praw ideł. W ia d o m y  ieft u- łem. Z  ob ow iążesz mnie nieskończenie, Je- 
czonemu św iatu w y i  aleziony przez niegn ma- ftem & c.

“  ■ — 5  ~ q ~ Y 1 ~ a .  '  7 ~
Pow tórnie n in ieyszym  k a żd y  uwiadomią f ię ,  że na dniu 31 teraźniejszego, miesiąca Sier­

pnia r. r. w  C .-K . a im iuiftrącyi d ó b r  kraio w ych  w  K rakow ie na S. Jana.1 u licy na p ierw szym  
piętrze w  kam ienicy K aspartgo pod Nremi ą.^5 nodczas godzin zran i z w y r z a y n y c h  od ętey  ao 
I 2 t e y  a jeżelib y  do tego czasu n iew yftarczało., także po południu o d .  ą r e y  do 7  map go d zin y  
rożna Hiszpańska i ordynaryina iako też- z Jagniąt wełna hurtem c z y li  też w  częściach .p rzez 
Jicytaeyą m y w ię c e y  dti.accmu z i  gotow e rńeniądze sprzedana będzie.

Z  C . K . zachodnio G a lic y y s k ie y  dóbr kr u ow ych  ^Jm iniftracyi "\U R .rakow ‘ e drna I I  
Sierpnia 1803. s

dći Savdeley, sekretarz.
W  mieście P ińczow ie >eft apteka d,o sprzedania z  w szyftk iem i re k w izy ta m i, iako tft z  na- 

c z y n iim i do laboratorium należącemi, i m ateryały  lo le k a rftw & c . bez domu atoli w  którym  taż 
apteka ieft umieszczona. K to b y  sobie ż y c z y ł  nabydź teyże apteki z  z w y ż  w y ra ż .n e m i n a c z y ­
niam i, niecbay fię uda do Izaaka Feiixa w łaściciela te yże  aptyki m ieszkaiącego w  Pińczow ie w  
domu pod Nrem 252. 1

C . K . sąd y  szlacheckie Lubelskie G a lic y i zachodniev u w :adomiaią n in ierszym  KdyK tem  
sukceflorow  niegdy Antoniego C ied szew sk iego  to ieft X iężo m  Theodorow i Autoniemu i Igna­
cemu braciom rodzonym  Turow skim  , tudzież K atarzyn ie  zT u ro w sk ich  C h a d zyń sk ie y , A n g e ly  
z  Chądzyńskich I Szydfi-wcrkiey 2 ro to  Ż em b rzu sk iey  iako też Jakubow i-: F ran ciszkow i S z y ­
dłow skim  braciom i ż -C. K, fiskus imieniem konwentu karm elitów  na Piaskach w  K ra k o w ie  o 
zapłacenie sum m y .3'ooo z ł. poi. c. s. c. p rzeciw ko nich pow odow ą-, żało bę do sądów  tu tey- 

szy c h  podał i pom ocy są d o w ey  dopraszzł fię



) (  Boą >r .
G d y  2as też  sądy dla ich zagranicznego zamieszkania „im tu t -y s z r g c  sądowego adwoka* 

tfl Obniskiego za obrońcę z  ich szkcdą  i ich uiebezpiec2eńftweni nftanowiły, z  którym te? spra­
w a rozpoczęfa podług przepisanego d\? Galiicyi zachódniey sądowego porządku prowadzona i 
i ukończona będzie. Napominaią fię  on: niniej s zy m  Edyktem  aby na. terminie w  90 dni d® 
odpowiedzi fię, f ta w il i , i tiftanowionemu dla Siebie obrońcy dokumcnfa sw e  oddali* lub mnfc- 
go patrona obrali , tego sądom wymienili  i oraz tych  podług prawa u ż y ł '  krokow ', które fię 
do obrony s w e y  s p r a w y  pożytccznemi bydz 2daią, g d y b y  bowiem tego nieuczynili . s w o i f  
zaniedbali spraw ę sam iby sobie szkodę, może iaką z  tąd w yn ik aią c ą  p rzypisąc  winni b y l i .

Dan W  LuJfcinie dnia 9 Lutego 1303 roku.
G oln fzew ski.
Gruszecki. K
Aiunch.

Z  R a d y  C. K .  Sąd oiu  S zla : L u b e l. GaUcy Z a c h o d n i ,
Sahc,.neck.

Magiflrat Miafla C .K .  Stołecznego KrakowTa ninieyszym obwieszczeniem  wiadom o c z y ­
ni , iż n3 żądanie C. K . sądu szlacheckiego K r  ikow skiego drugi termin licytacyi ś. p. Filipa de 
W a lt  ber na K a z i nierzu kamienicy pod N fo n  61 'ftoiącey z ł. ryń . 1184 o sza co w a n e y ,  na za- 
s,ioka'en>e P. W o y c ie ch a  Romera w p r z y s ą d z o n e y  summie 2000 zł. poi. z  p r o w z y ą  znow u na 
dniu 1 W rześn ia  r. b. o g o d z t i ie  3 po południu w y z n a c z o n y  iefl.

•'Ku nenia c.hęc maiący ( c z y n ią c  im warunki sprzedarzy wiadome iż Twsze k a ż d y  10 c?»sc 
szacn n kow ey summy w  zakład przed l icytacyą  z ł o ż y ć  n ie m riey  , 2gi summę z ł .  poi. 2000 z  
p row izyą  i wydatkami  prawnemi inko i exekucyi do rąk Jmc P. W o y c ie c h a  Reinera prawem 
pokonywaiącego lub .ego pełnomocnika zaraz w y l i c z y ć ,  zaś 3cie resztuiącą summę naydaley 
w d n L c h  14 do depozytu sądowego z ło ż y ć  będzie pow inien, inaczey 4te g d y b y  2go lub 4gO 
warunku nie nie dopełnił nowa licytacya z  iego ąiębespieczcńftwem i hoszcem b y ła b y  przed- 
f ie w z ie ta )  niechay fię na oznaczonym  cżafie tu w  sadzie znayduje.

W .e r z y c ie le  za ś  prawo zaftawu nań maiący napominaią fię , .aaźeby nieoczekuiac w  te y  
miięsSe osobnych powołań praw swoich pilnęwaii-, ałbwme.-n ktoby fię z  swoiemi lądanianu 
p r z y  licytacyi  ni* z g ło s i ł , żadne w ięcey  j ą  niygo. co d-ipodziału szacun kow ey summy w zgląd  
ir.hwy nie będzie, siiaimy zaś" za fta w n e , kcóryyh w ierzyciele  przed czasem może u m o w io n e y . 
W y m o w y  przyiąc niechcieli, kupiciel na częśc szacunku p r zy ią c  będzie winien'.

Goiltnazer.
W • Lichock r. ’ -

Z  R a d y  M a g istra tu  C. K. M ia sta  S to h cin eg b  Krakow a.
D nia  15 L ip  ca a 1S03 raku.

Plinta.
Sąd Magifiratualny Miafla C . K .  Sandomierza.— W s z y f l k lm  komu o tern należv w iado- 

domo c z y n i ,  iż zbieg wierzycieli  na c a łym  maiątku nieruchomym i ruch o m ym / zadłużonego 
niegJy ż y d a ,  Enocha Berkowicza kupca Sando "irskiego c w o r z o n y  zofla ł,  w s z y s c y  zatem 
w ie r z y c ie le ,  k t ó r z y b y  do roszczenia iakiegokolwiek żądania, mieć praw o ufali sobie z w o ł a ­
ła fię , a żeb y  ci do dnia 30 W r z e ś n ia  roku terażnieyszego i g o g , żądania swoie na piśmie, 
iakie stosunki pożądanego pmceflu w y % a g a  , przeciwko uflanowionemu zudłużonego maffie ku­
ratorowi do spraw zadłużonego, Panu Antoniemu Sicińskiemu adwokatowi temuż sądowi m a -  
gifiratualnemu , tern pew niey w y i a w i l i ,  i w  tey lub o w e y  klafsie umieszczonymi b y d z  chcąc,  
doflatecznie udowodnili, gd yż  inaczey po nnłynipnym czasie , nikt w ię c e y  słuchanym nie b ę ­
dzie, i ci k t ó r z y b y  aż do tego cz  isu, swoich żądiń niepod i i i , względem  całego zadłużonego 
znayduiącego f ię ,  ruchomego i nieruchomego maiątku iaki ie(l , g d y b y  ten p r z e z  zg ło szo n yc h  
fię w ierzycie li  rozebrany z o l l a ł , na ten czas także bez w szelk iego w yiątkn  ocidalotiemi zofla- 
ną , chociażby im w  ifiocie prawo nadgrody służyło ; alboliteż iakow ą rzec prawem dziedzi­
c tw o z  m afly  podrreśc mieli lub swoiemu pismu przez za f la w  , albo zapis- zabespieczone b y ło  
tak daleoe, ż e b y  tym  podobni w ie r z y c ie le ,  g d y b y  mefsie cokolwiek dłużnemi b y l i ,  niezwa- 
żaiąc, że im prawo nadgrody własności z a f ta w ę ,  albo zapisu s łu ż y ło b y  dług mafsie zapłacie 
winnemi są , i w  tey  mierze przym uszouem iby zcflali —  oprocz tego w szyflk im  w ierzycie lom , 
dziań 14 Października r . K  o godzinie 9  z ta n ą , do ftawienia fię osobiście, lub przez wmoco-
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w anych pteiióotćntow przed tym  sądem , tern końcem fię w y z n a c z a , ażeb y kuratora dóbr tyra 
ezasowie w  osobie JPama Michała Kubeszozkiego uftanowionego, albo potw ierdzili,  albo inne­
go obrali niemniey także i czas w ie rzy c ie lo w  deputacyi obra li , niemniey w ład zę  dla kuratora 
d ó b r j  i iako i deputowanych u ło ż y l i ,  tym  pewniey , im w  przec iw n ym  razie, g d y b y  żaden z  
k re d y to to w  na pomienionym dniu nieftauął , sąd n in ieyszy  magiftratualny, kuratora dóbr i de­
p u ta tó w , zniebespieczeńftwem w szyfłkicb  nieftawaiących w ie r zy c ie l i ,  uflanowi i w ład zę  ich 
o z n a c z y ,  tym  w ięc  k a ż d y  niech stosownie c z y n i ,  i szk o d y  unika, tak bowiem nakazuią ufta- 
now ione praw a.

P a w eł K oszarski, M agiflrataaUiy P rezes, 
y a n  A b lź w s k i , Regent,

Z  Sądu Msgiftratu Miafra 0 . K . Sandomirza. Dnia ro  Jonii ig ą g  roku* 
Ignacy jfacek J k r d ł ,  Ław nik /VI. 3 - C- K, M , Sancłom.

D odatkow o do uwiadomienia o l icytseyi arendowney C z o p o w e g o , Suchey ta x y ,  i C z o p o ­
w ego mieyskiego pod 19 przeszłego miefiaca wydanego ninieyszym  ogłasza fię , że g d y b y  
ion trakt  wzgłędem Czopo w ego  uftał w  biegu dzierżawnego ro k u , d zierżaw ca  za drugie dwa 
dochody razem zaarendowane, mianowicie za Suche taxę , i C zo p o w e  m ie js k ie , na które kon ­
trakt zrobiony do końca dzierżawnego roku trwać ma, zamialł p o ło w y  w  §. ótym  w y z n a c z  o- 
Bey t r z y  piątych z  całey summy arendowney nadal płacić obowiązanym będzie.

W  K rakow ie  d. 2 Sierpnia 
Z in k .

C, R. dudy szlacheckie Lubelskie Galiny i ?n chodn iey utttiad miai.i nininyszym  
E d y kłem  J  "i/na ff't,'td j sław a hrabię E  unickiego  , iż  J  u tr.f Zw oliński o wypłacenie
sum m y  1500 z ł. poi do sadów tutey szych przeciw  niemu z a to k ę  ffojlął, i  pomocy s/ido
w ey (iopraszat się.

G d y  ząs t e z  Sn  d r  d l i  iego n iew iadom ego  z a m ie s z k a n ia  i  em u t u t e j s z e g o  s a d o ­
wego a d w o k a ta  Pana C r  l ińsk iego  z a  ob ro n ię  z iego s z k - d a  i  n iebezp ieczna  t iu / e n  u 
s t a n o w i ł y  , z k tó r y m  t a i  S p r a w a  r o z p o c z ę ta ,  p o d łu g  p r ze p isa n e g o  i l u  G i l l i e ,  i  Ł ą cko  
d n ie y  sądow ego p o r z ą d k u  , p ro w a d za n a  , / u k o ń c zo n a  będzie-, n a p o m in a  s ę on n i n i e y - 
s s y tn  E d y k ł e m  a b y  w  90 dn iach  do o d p o w ie d z i  s ta v  i ł  s ię  , i  u s ta n o w io n e m u  d l i  s ię  
M e obrońcy  d o k u m e n tu  sw e  o d d a ł  , lub  innego  sobie p a tr o n u  o b ra ł  , i  tego są  ło w i  w y  
m i e n i ł  , oraz ty e h  p o d łu ą  p r a w a  u z y ł k r u k ó w  k tó r e  s ię  do o b ro n y  s w e y  S p r a w y  a t ż y  
t e c z n e m i  b y d ź  td n ia ,  g d y b y  b o w iem  t g o  n ie u c z y n  ł , i  sw ą  za n ie d b a ł  s p r a w ę ,  s  i n b y  
dobie szkodę  m n i e  ia k ą  s ta d  w y n k a i a u  p r z y p i s a ć  w in ie n  b y ł .

B a n  ■w L u b l in ie  d  13. l i w e t f l l l  lS°3*
G o la jzew ski.
W rabetz,
M  Ufich.

Z  Rady C. K. Są d ó w  S r  lach-. Lubelskich Galicyi Zachód.
K lim aszew ski

Podaie fię do wiadomości, że 30go Sierpnia t. r. z  rana 09 -e/ godzinie propinacja  liey- 
ska w  Radomiu na 3 lata, od ig o  Liftopadt 18 >3 do Ig °  Liftopada lgo6  w  cenie fiskalney 
5310  ryń . tudzież ntoftowe źe dragami i dwoma sklepami na tenże sam czas w  cenie fiskalnej 
2^0 ryń. na ratuszu tamteyszym n-aywięcey ofiaruiącemu W d zierżaw ę .w yp u szczon e zoftm ie; 
a zatym ochotę dzierżawienia maiący niech dnia p o w y ż e y  wzm iankow anego (laną w m ie y scu  
w y z n a c z o n y m ,  gdzie im przed l icy ta c ją  reszta warunków dzierżawnych ogłoszona będzie.

lit C. K. Urzędu cyrkularnego Radomskiego na dniu 3 Sierpnia 1803.
M .an dorf, Starojła Cyrkularny.

W  Pańflwie Mantierisch , w  fi Bochddiczu w  cyrkule Bryńskim w  M o ra w ie ,  znayduią 
Tte każdego czasu do sprzedania 25 hiszpańskich baranow, zaprowadzonego oć 20 lat gatunku 
owiec hiszpańskich w  tym pańftwie, od g do i o  czerw on ych  złotych ieden kosztujących^—  
D la  przekonania, ży cz ą c yc h  sobie tych baranow n a b y d ź , o dobroci gatunku, dodaie fię t y l k o ,  
iż  cetnar w e łn y  z  tych  owiec przedaie fię rok w  rok po 180 ryń. , ftąd każdy pozna > iż p r z y  
te ra in ie y sż e y  drogości owiec , cena tych  baranow W  cale ieft mierna.

(Pyzy Azifieyszey Gazecie znayduie fię dragi dodatek. )



D O D A T & K  D R U t i l
ZJ O Ń . u .  67.

g a z e t y  k  r  a  k  o  w  s k  i  ł  y

W  Krakowi® : d n ia  21 . S ie rp n ia  1303.

V* > .
.mi .. ni  > - '■ .. ' ■*».- ->*. »■— »■« ' "V ■'» L " f. gjgggjg g g g

D O N I E S I E N I A /

M igiftrat Miafła C . K . Stołecznego K rakow a.,  n im eyszym  obwieszczeniem wiado 110 c z y ­
n i ; iż na żądanie 'kuratora m a ffy  krydaln ey  Jankla G om p lo w icża  i Lł eysaka Jakubow icza, na 
zasjrokoienie długu i*»o z ł .  poi. z  p ro w tzyą  dom Michała H ąrszlcw icza  poci N rem  I g ?  yr 
mieście żydowSkim Aoijfey z ło .  ryń . 75 kr. 45 ószacow m y  dnia .1.. W rześcia T. b. o g o d z i n ę  
3 po południu tu W.sądzie sprzedawany będzie pod warunkami. X Iż  kupiciel naprzód dzie­
siątą cz°śc szącunku na zaręczenie, zaś, 2 .  W  dniach 14 c a ł y  szacunek rąchuląc w  to włóżcie 
są  iiostTna zaręczenie- do depozytu sądowego z ł o ż y ć  będzie obow iązany in aczy,  3  na iego 
koszt n o w a . l ic y ta c y a  teg o ż  domu przedsięwzięta b y  zoftała.

E to b y  sofcie w ięc ż y c z y ł  go n a b y d ż , me fię na w y zn a c zo n y m  czafie z n a y d o w a ć , w ie ­
rzyc ie le  zaś prawo zafiaw u  nań m aiący nająbmipaią fljf ażeby pie oczekuiąc osonnych w  te y  
m ierze pow ołań, pr.aw sw oich pilnowali, iaaczey  k to b y '( ię  pod czśs  lic y ta c y ' zm woiem i pre- 
tensyam nie z g ło s i ł , żaden w ię c e y  na^nięgo co do podziału  szacu n k o w ey su m m y, w zg lą d  
m iaay nie będzie.

Gollmayer,
L o d ziin k i.  i
h i r  schli erg,

Z  Rady M dgiflrnm  C. K, M iajla Statecznego K r a k o w i
D n ia  1 7 . Czerwca 1303.

Rutkowski.
M agii!rar M iafta C  K .  Stołecznego K ra k o w a  ainieyszem i wiadom o c z y n i , i ż  na żądanie 

kuratora majątku zbiegu w ierzycie li jan kla G t  n p low icza  i Peysaka Jakubow icza w y ż s z e  pię- 
tre domu pod N r. 84 w m ieśc ie  ży d o w sk im  ftoiącego prawem pokonanego L ew k a , w łasue zł«
ry ń . 162 kr. 30 oszacow ane dnia 1 W rześn ia  r. b. o godzinie §  popołudniu tli w  sądzie p rz e ż
i i ć j  tacy  a sprzedawane będzie pod temt w arun kam i, iż  -  - -

X. K a żd y  z  lic y u rą c y c h  io tą  część  szacunku w  zakład z ło ż y  <f, Zas.
2. Resztniącą summę zl-icytacyi w yn ikającą  pó teyże ukończeniu, n a jd a le j' w  dniach 14  

do depozytu sądowego z ło ż y ć  będzie ob ow iązan y , in aczey .
3. Z  i ego nieLezpioczeńliwem  i szkodą n ow a licy ta cya  ow ego  piętra przed fięw zięta  zo - 

ila łab y. / A ,. /  4 ■>
’K tó b v  przeto miał ochotę o w ego ż piętra kupien ia, liiechey fm w  w y zn a c zo n y m  czafie i  

mieyś&u znaydnie — W ie r z y c ie li  zaś praw o zafiaw u nitń.*maiący napominają fię a że b y  nie o -  
czekuiąc w  tey mierne osobnych pow ołań, p ra w  sw oich piln ow a.i, in a czey  ktoby^fię w c z a fię  

* l ic y ta c ji  żżądaniarr4 sw oiem i nie zg ło s ił,.ża d e n  w ię e e y  na niego- co de modziąłu! szacU nkow ey' 
summy w zg lą d  m iany nie będzie. ' '

D-rciacH.
G ollm ayer.
P^rrchbęrg,
RohlLerg. 

Z  Rady M agistratu C. K. M iasta Stołecznego Krakowa, 
D nia  1 7  Czerwca iS^ o roJ::i-. 

Kozłowski.
V t” e z  M ig W r t t  C .  X„ k f a l h  Stołecznego Jft akcrwa, Gr?jievi zaehodtfiey trn ie yszym  E d y -  

ktem w ia d o m o .i ię  c z y n i ,  ś s  aa infiaucyą Agaewki L ab u d ziea sw ey  y iw J W f.,Y tlw zjftt*  i  ó*



frffionskitn , o r i z  Jafcoba M arkiew icza  twpółopielronsMm imieniem małoletnich sukceflorów
Łabud^iensKich , kamienica w  u licy  Świętego F lo ty a n a  pod Nrem konskrypcyopalnyrri 573 po­
ł o ż o n a ,  w  połow ie <rzeczoney w d o w y  w ła s n a ,  zaś co do drugiey p ó ł o w y , do m afly  pupi!ar- 
n e y  y o  niegdy Jozefie Łabudzinskim  należąca , sposobem publiczney Iicytacyi Sprzedana zo-  
ft.3r.ie, dp k to r e y  odbycia  dzień 1 W r z e ś n i a  r*b» godzina 3 po południu z  warunkami naftepu- 
iącemi oznacza  fię. '  ,x r

i s z e  L ic y ta cy a  tey kamienicy od cen y  3000 rym- zasądownie oszacowaney rozpocznie 
fię j n a y w ię c e y  daiącemu sprzedana.zoftanie.

2gie Każden kupienia te y  kamienicy ż y c z ą c y  sobie przed lieyfacyą tytułem z; kładu 
lo tą  częsc te yźe  c e n y ,  c z y l i  300 ryń. z ł o ż y ć ,  tak iako. ‘ i

Kilpiciel cenę p o ło w y  kamienicy małoletnich. sukcefiorow z  odbyć fię mianey licy—- 
r a c y i , d otyczącą , w  dniach >14 po o d b y t e y  licyi,  w y ł ą c z y w s z y  w szelako od tego zakład p r z y  
l ic y ta c y iw y l ic z o h y  do futeyszego depozytu  .sądowniczego, . z ł o ż y ć , obliguje' fię, co fie atoli

4te drugiey p o ło w y  dla w d o w y  d o ty c z y  w  tym  Samym jertninie z  nią ugo'dzić fię iell  
w oln o albohteż summę tę za  kwitem  z ło ż y ć .  „ ■

Nakomec w s z y s c y  c i ,  k tó r z y  albo prawem w ła s n o ś c i , albo prawem bypoteki',  prawo 
lakoweżkolwieh do tey kamienicy miec z d a ią f ię ,  również cytuią fię , a żeby  dnia rzeczonego z  
prawami swetni o tein pew niey  w y k a z a l i  f i ę ,  g d y  inaczey ani naprzeciw kupicielowi jyii jteż 
flo sąm ey kamienicy prawa iakow egoźkolw iek b yd ź  ią ź  w ię c e y  rpscic nie będą mogli.

J-J 7 Cl u
Gallmayer, 

x H irsckberg .
Pofilherg.

Z  R a d y  Magifiratu C. K .  M iafts Stołecznego K rak o w a .
, Dnia 24. C zerw ca  1803.

_ H okn.
C . K .  sąd y  szlacheckie K ra k o w sk ie  G a lic y i zachodniey oznaym uią tym  E dyktem  Panu: 

K a zim ie rzo w i P a s z y c o w i; że  zaltępca malTy konkurssw ey* W śaćerltego C b w a h b o gt u sąd iw 
o zapłacenie sum m y 2599 z ł .  poi. 26 gf. I  s z e lą g a —  ża ło b ę ua niego-f podał,, i o po­

moc sądu , ile  spraw iedliw ość w ym ag a  prosił.
O d y  zaś sądy  t e , nie maiąc- wiadomości gdzie o b ża ło w an y  „zoftaie , lub c z y  wcale w  

C. K . panItwach dziedzicznych znayduie f ie y onernuż ■ obwałowanemu adwokata tuteyszego 
M i łk o w s k ie g ó , z i e g o  szkodą i jego kosztem zfłftępoą p o ftan ow iły  , z  którym  proces ten 
ftosownie do u f ta w y  sądówey1 na C . K .  pańfiwa dziedziczne przepisaney rozpocznie, fię i 
u koń czon y  będzie;  <ou. przeto Edyktem  ninieyszym tym końcem upomina fię.- ażeby wcżasie 
p r z y z w o i t y m  to iefi dnia 6 W r z e ś n ią  r. b, sa 11 f la n ą ł , albo ieżeli takie ma praw a sw eg o  do­
w o d y ,  tę za ftęp cy  w y z n a c z p i jn it i 'w cz e śn ie  przesła ł ,  albo nakonieę innego sobie patrona o- 
b r a ł ,  tego sądom tuteyszym-^ w y m i e n i ł , i podług przepąsu tych- śrzod kow  prawa u ż y w a ł  ,  
które do Swej? obrony za  nayiekutęcznieysże osądzi ; g d y ż  w  przeciw nym  razie wszelką nie­
dogodność z  zaniedbania w yh ikn ą c  mogącą sam by sobie , podług opiewU O . K .  p r a w ,  p r z y ­
pisać b y ł  winien.

J o z e f  de N ikorow icz. 1 
J o z e f  de Cronenfels S. P. R . Kawaler, 

ęhrajliański. 
Z  Rady C. K . Sądów Szlacheckich Galicyi zachodniey. 

W  K rakow ie dnia  x t  C zerw ca  1803.
E ls n e r . _ -

C. K. Sądy S zla checkie lu b e ls k ie  G a lic y i Zaohodnicy uwiadomienia n inicyszym  
E dyktem  JIV . W tadyjtarua hrabię Bretnickicąu  , i i  J o ze f Z w oliń ski 1x1 sprawie za p ła ce­
nia  summy  1225 z ł .  poi. do Sądów tu tey szy ch  ża łobę p a d a ł , i  pornosy sądow ey do* 
p r n s ia ł się.

G d y za s tez  S ą d y  dla tego niewiadomego za m ieszka n ia ,  iem u tuteyszego sądowe­
go adwokata Chylińskiego za obrońcę z,-iegn szkodą i nieb.upiecze ństwern u sta n o w iły , Z 
którym ta i  Sprawa rozpoczęta podług p r te p .s a n c ą f d la  G a licy i Za chodn iey  Sądowego 
porządku prowadzona i  ukoneznna bydzis , napomina się on niaieyszym  E d y k tem , aby 
W 90 dniach do odpowiedzi się sta w ił, i  ustanowionem u dla siebie oOrońoy dokum ent*  

sw e o d d a ł, lub im a g o  sobie patrona ę b r a łf i  tego gadow i w y m ien ił, i  oraz tyęit p o d łu g



prawa u ż y ł  kroków, które się do obrony swey sprawy pożyteeznem il bydź tdnia  ; 
gdyby bohoiem togo n ie u c zy n it, i  s v a  za n iedbał S p ra w ę , samby sobie szkodę m oże  
iuką ztad wynikąiąeą p rzy p isa ć wini ta b y ł. JJan w L d o lin ie  Unia 13 K w ietnia  1803. 

Gotafzewski, 
h -■r-abetz.
M im rh. '

Z  Rady C. K, Sądów Slaeh'. L--be.l\ f i  a liry  i  Zachodnia?
K hm afzew sh.

C. K  sądy szlacheckie K rakow skie  Galicy! zachodniey w śż y ltk im  wierzycielem  m ady 
krydaln ey  po s. p. Józefie brabim Otlolińskim pozoftsłey  wiadomo c z y n i ą ;  żć  pó sprzedaniu 
prze* ficytacyą dóbr Oftóiina z  przyległościami do jkrydy wspem nioney należących na dam 
21 'C zerw ca  r. b. /dpu^a C hrzanów  z  przylęgjośeiami. do teyźe m a d y  należące, podobt ież na 
l ic v ta c y ą  podane żadnego kupca nie u l i a ł y ; a g d y  z  tcy o k i z y i  Pati Jan hrabia Bobrowski zgło- 
s i ł  fię , i ż  d ob -a 'Ch rzanów  z  przyległościami za  summę d e ta s a c y y n ą  335,743 z ł .  ryt, 49 2 kr* 
chce kupić, znaftępuiąccmi z  s w e y  ftrony podanem: warunkami-: \

l t n o  A ż e b y  deputS jcya w i e r z y c i e l o w  1 a d m in i f t r a c y a  m a d y  k r y d a l j t e y  co  do  !z i .* f ięn»  Z 
t y c h  d ó b ” n a le ż n y c h  k o m p o z y t y  k a n o n ic z n e  w y d a ł a ,  a 'b o  l n a c z e y  ż e b y  ienru  ia k o  k u p u ią c e -  
« n  , p o d ł u g  p a te n tu  d n ia  2.9 S t y c z n i a  u g ó r .  -oku w y d a n e g o , z  s z a c u n k u  dz ief ią fa  c z ę ś ć  o w y c h  
p r o w e n t o w , z  K tó r y c h  ( iz ie i iec ina  idzie  , p o t r ą c o h "  b y ł a  : on  z$® w y o a d a i ą c ą  w  t e r  sposób.

200  S u m m ę  s z a c u n k o w ą  w  s z e śc iu  la tach  i e d o a k ie m i  ra ta m i  sp ł a c a ć  o f ia rn ie  t a k  . f t e b j r  • 
o w a , s u  urna s z a c u n k o w a  p r z e z  sz e ść  n u f tę p u ią c y c h  J a t ,  w  k a ż d y m  r o k u  o k o ło  S. Ja n a  C h r z c i ­
c ie la  do  d e p o z y t u  s ą d o w e g o  w n o s z o n a  b y d ź m i m ą c a k  a ż  do  d n ia  24 C z e r w c a  l 3°9 r o k u  Cał­
kiem w y p ł a c o n ą  z o f tn ła .  \

g t io  O ś w i a d c z a  fię w s p o m n i ó n y  k u p ie c  że t a k o w e  s z e ś ć  r a t  chce  b e z  p r o w i z y : p ła c ie , 
m ó w i ą c , , ż e  d o b r ą  te  w  s u s y  cie tajcacyi n ie z m ie rn ie  p o t jn ie f io i i e , p o d łu g  n a y w y ż s z e g o  p r z e -  
r  cu h i ż e y  s z a c u n k u  k u o i o n e . i  r  . r z e d a n e  b y d ź  nie m o g ą  d l a c z e g o  k u p u i ą c y  s ą d z i ,  ż e  p ”z e z  U- 

f t iu i e n ie  m u o r o w i z y i  t e n  p o d n i e s io n y  c z y l i  n a d z w y c z a y n y  s z a c u n e k  d ó b r  b j a z i e  m u  U iżo iiy .
4 to  A ż e b y  z a ś  m af ia  k r y a a l h a  co cip s z e ś c iu  raf o p ł a c a ć  fię m ą ią c y c h  z e  w s z e ^ h m i a r  ż a -  

b ę s p i e c z o n ą  b yłą  , o ś w i a d c z a  k t i p u i a ć t r , iż  p o ł o w ę  summy s z a c u n k o w e j , p r ó c z  d ó b r  C h rza ­
n o w a  h y p o i s c e ,  p o d le g ły c h  , n a w e t  na i n n y c h  s w y c h  d o b ra c h  lega ln ie  z a b ą s p i e c z y ć  'zechcę .

$ro A ż  dvi 24 C z e r w ca  x4 9 roku obowiązaną będzie adminiftracya i depatacya maiły 
k ry d a lę e -r , w s z .v ' ’ kie o w e p rzed m ioty» które tych dóbr samych lub prowentu onycliże ty c z ą  
f i ę ,  a  dotąd w  procefisie zoftaiy i ptzez C. K. urząd fiskalny do: protokołu Ijcytacyi są poda­
n e , albo z fironami interefiowanemi ugodzie z a ła tw ić ,  albo o finalne w  drodze prawa ukoń­
czenie poftarac.Gę; a -cokolwirk w t e y  mierzę albo znaftąpionyćh ugod, ąlbo tlecyzy i  sądo­
w y c h  z  p r z y c z y n y  tych przedmiotów w  proc f  ;ie b ę d a -y c b , cenę ow ą szacuukową' c ią ży ć b y  
m o g ło ,  taka cała kwota 9. oft.imiey szn fley  raty zapłac ić f ięm aią cey  summy szacunkow ey kup­
cow i wspoipnii-iiiemu potrącona -będzie ; podobnież

Eto Pretenduje k u p u ią c y , ażeby w szyf lk ie  sumtfiy wyderfeauffowe 1 apitalnej, albo t ę ,  
) tóre w  propercyą pensy) ewaluowane- b yd ź  m uszą, z  szacunku potrącone b y ł y  i Jeżeli ę *  
K .  urząd fiskalny, zezw o li ' ,  a ż e b y ,  o k a z a w s z y  w przód  legalne b esp iecżeałtw o, p r z y  dobrach 
wspomnionych z o f t a w a i y ; -gdzie z  drugiey (Ir m y. n

7 m °  K u p u i ą c y  y o d .d n i a  n a b y c i a  p o i ło  i ł y  i . c z y n s z e  o d  s a m u  w y d e r k p u f f o w y c h , i a k o  
t e ż  p e n s y e ,  nodatKi w s z y l l k r e  p u b l i c z n e ,  i d z ie l f ę c in y  c o r o c z n ie  z a s p o k p a c ,  u a  s ie b ie  p r z y y -  
m u i e ,  dla czego .

8 v b K up ujący  deklsruie f i ę ż ź e  od dnia 24 C ze rw ca  r. b. dziedzictw<, 1 pofTefTyą dóbr 
rzeczonych  bez- łt.alkulacyi prow entow  z lat naftępnych i za w y ż e y  ' pod .Nrejn <fJtym ofiatro- 
watiem bcspieczeuftwem.-obiąć pragnie. W  którym przypadku na pierwszą ratę , f  to od 24 
C z e rw ca  r. b. z-pfacić  fię maiącą, ka.ucyą tabularną na innych dobrach zapisać, fię maiącą. po 
p rzy ięc iu  ninieysżych w a ru n k ó w ,  zamiaft gotow ych  pieniędzy do depozytu z ł o ż y ,  a ząś go­
to w ą  p iarw śzey  rsty  zapłatę , od k tórey  sobie p ro w izy ą  po 3 od (la potrącić presalwuie, tak 
Uskuteczni, nżeby cała summa szacunkowa z dniem 24 C ze rw ca  lg n ę  roku w yp ła con ą  zoflała.

900  N a  p r z y p a d e k  o d d a n ia  w  p o f l e f i y ą  k u p u j ą c e m u  w  t y u i  r o k u  d ó b r  r z e c z o n y c h  , o f t r z e -  
g '  s o b ie  k u p i n ą c y ,  a ż e b y  p r z e z  d e l e g o w a ć  f ię  m a ią c e g o  k o m o r n i k a  y ł  a l i y f t e n c y i  d e p u t a c y i  
w i e r z y c i e l o w  a d m i n i f t r a c y i  w s z y f t k o ,  c c  f ię  w  u r z ę a o w n y c h  i n w e n t a r z a c h  d ó b r  i  w  a k t3 c h  

p t y  d e t a x a ę y y n y c h ^ z n a y d u i ę , i co  tam  ń a k c  p r o w e n t  i s z a c u n e k  f t ą u o w ią c e  ieft z a P O to w a u e ,  kU -  
P u ią c e m u  w  r z e c z y  s a m e j  o ^ d a ą e  b j  łq .



W s z y s c y  t - r z e to  w i e r z y c i e l e  J s J y k t ę  t m n i e y s z v m  w z y w a ł a  G ę : a ż e b y  na- p r z e r z e c z o f i s  
w a r u n k i  k u p n a  o f i a r o w a n e g o  d n ia  (5 W r z e ś n i a  x * b .  o  g o d z in i e  9  z  r a n a  p i z e d  k o m m i l l y ą  w  
C .  K ^ s g Ć a c h  t u te y s t z y c h  w y z n a c z o n ą — a ło o  o so b iśc ie  a lb " ,  p ^ z e z  p l e n i p o t e n t ó w  d o  a k t u  tego  
s z c z e g ó ln i e  u m o c o w a n y c h  f t a w a i ą c  d e k ia h a c y e  s w o i e  d o  p r o t o k o ł u  p o d a li  , t y m  p e w c i e y ;  
f d y ż  i n a c z e y  w i e r z y c i e l e  n ie  ( l a w a i ą c y ,  zA  p r z y c h y l a i ą c y c h  fię d o  w i ę k s ź o ś c i  g ( t s o w  f t a w a i ą -  
« y c h  , s łu szn ie ,  u w a l a n i  b e d ą .

O k to r e y  kon w o kącyi równie i sukceflbrki, Pani Maryanna hrabina M n iszk o w a ł Pani T e ­
resa hrabina Potocka uwiariomiaią, f i ę .—  W  K rak o w ie  dnia 2g C zerw ca  x8«3*

3 lo zef de N ikorow icz.
/. R ady C, K . Sądów S z la ch e ck ie i  O rlicy  i  Zackodniey,

' \ E ls n e r ..
Magiflrat Cesarsko. K rólew skiego G łów n ego Mialla K rakow a G a licy i  Pachodniey niniey* 

szy tn  wiadomo czy ni-,- iż po zm arłym  na dr.iu 14 Lipc? r. b. P. Koaraczie  C y g k r z e  roieysce 
architekta m iejskiego z  pertsyą roczną z ł .  r , ń .  200 zaw al.o w  ,ło,

W s z y s c y  pi.zi.to ż y c z ą c y  sobie tey furikćyi dotlą p ić ,  proźjby swoie do tuteyskego 
Magiftratu a ż  Jo dnia 4 W r z e ś n ia  r. b. podawać roaią, K t ó r z y  oraz liie .tylko zdatuośs* p r z y ­
z w o i t ą ,  a le tiaw et i Moralność udowodnić powinni.

W  K rakow ie  dnia 2. Sierpnia ig o g .
Golmayer.
Reingftein.

C. H. Sady Szlacheckie K rak o w sk ie  Gabcvi Z m hodn iey  E dykterr  ninieyszym wiadomo 
czynią: żc na żądanie Pana Jezefa Chomentowskiego 'Dubrą Pokronna PP. Benedykta i Antoni­
n y  Grądkowsk.ch małżonków dziedziczne do summy ■ 9 4 ,6 3 3 -zł. poi.. 4. gr. o.szaęowatu celem 
zaspokojenia, stimmy 26,628 z .  p. z  p r o w iz y ą  i kosztem praw nym  na rzecz  prawem pi zekor.y- 
waujcego Pana jozefa  Choraeutowskiego p rzez  publiczną ilicyt; cyą. w ię c e y  daiąc; tu '.-.przed me 
b ęd ą, a to pod naflępuiącemi warmiLatfu': tżeLy

j )  Kupna sobie ż y c z ą c y  fifjkpeymp&i iicytacyi -ińnane 4000 z. p. z ło ż y ł .
2 ) A ż e b y  po -zaaprobowaniu i icytacyi śummę 96,628 ż . .p . " z  p r o w iz ją  i,kosztem praw­

n ym  w  przeciągu 14 dni prawem pokonywaiącemu zapłacił;  a żeb y
3) zoftaw iw szy  p r z y  dobrach summy funduszu ręligii ( jeżeli iakie zgłoszone b ę d ą )  resz­

tę  summy sżacunke;wey do depozytu sądowego w  przeciągu dni 14 z ł o ż y ł  , '  albo ią , iożeli 
i adne- inne długi zg łoszone nie będą , -prawem pokonanym zapłacił.

K t ó r z y  zatym Dobra re kupić sobie ż y c z ą  w z y w a i ą  Gę: a żeb y  d, ‘ 1 7  W r ze śn ia  r. b. 
iako na terminie do Iicytacyi w y z n a c z o n y m ,  w  O . K .  Sądach tutty  s z y c h  o godzinie 9 z  rana 
ftanęli. W  K rakow ie  dnia 23. Kwietnia l8('3>

3 ’o ze f de Nikorow icz. 
5?arol de Reinheim. 

' Z  Rady C. K , Sądów Szlacheckich G elicyt Zackodniey.
, - 1 Bubr.a.

C  R. S a d y  S zla checkie L ubelskie G r llic y i 2 acho dniej uwiadamiała n in e y .  
szym Eayktem  (V . M iio ta ia  M k d rttek ieg o , /i- W . A n to n in a  z Grabowskich Krasno 
C Lbska . w  sprawie o dostąpienie sekwestr.acyi D ebr T^oianowa w /uintr.oe 2.5,000 z ł  poi, 
przeeiu-ko, niego tu do ła d u  pod d. 31 M ata r, b. do A ra .  <5o48 ia to b ę  p o d a ła , i  pom ocy  
Sa d ow ej etepraszała się. . - >

G d y  za d  też  Sady dla iego zagranicznego zam ieszkania iemty tuteyrzego sądowego 
edw okuća Izdebskiego za obrońcę, z iego szkodą i niebespieez*nstwem : ustan ow iły, ż  
któiym  tai. Sprawa rozpoczęta p odłu g przepisanego d l*  G a llicy i Zachodntpy Sąai w v  
go porządna prowadzona i  ukończona bidzie', napomina się on ninisyszym  Edyktcrn  
aby na dzień 3 A u g u stę  r , b. o g o d zin ie  9 zrana ao odpowiedzi się s t a w i ł> i  ustano*
%i'ii,neii'U dla siebie obrońcy' dokum entu  sw e o d d a ł, lub innego sobie p a tro n a  nbra ł , i  
U o S a dow i w y m ie n i ł , i oraz ty c h  pod ług  praw u u i y ł  khokow, k tó re  się  dc obrony s trey  
S p ra w y  p o ży te c zn e  m i by d i  z a d ią ,  g d y b y  bow iem  tego n ia u c z y n i ł, i  sw a zan iedba ł 
S p ra w ę , sa m b y sobie szkodę m nie" ia k '■* s tą d  w yn ika i u ca p rzyp isa ć  w in ien  b y ł.

L u n  w L u b lin ie  dnia 13. Czerwca  1303 roku,
Gołaszew ski.
Gruszecki.
M untfu &  R ady C, JT Sądów Szlacheckie1'  Lubelskich Galicyi Zachód.

Klim aszew ski,


